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T a .ru  w a żn ie jszych  a r ty ku łó w  żyw n o śc i na  
m iesiąc S ie rp ie ń  1843 r.

Ś re d n ia  cena fu ra U ó w  ta rg o w yc h  2 ze sz łe g o  
m iesiąca .

Pszenicy celnej kosztował  korzec zip. 14 g. 24
jy ta  celnego kosztował  korzec „  10  g. 14

W ó ł  ciężki wypadł  na . . . , } 14G g. 3
W ó ł  lżejszej wagi,  wypadł  na „  94  g. 25
W ie p rz  t łusty . . . ■...........................99  g __
Wi ep rz  c h u d y  ' ”  5 5  g[ 2 G

Skop   tt 11 g. 2 0
Ciele w średniej cenie kosztowało zł. 12 g.  25
Mięsa wołowego ze  spaśnego bydła
—  f u n t  gr .  9

legoź z drobniejszego bydła . —  7
"Mięsa koszernego dla źydów| fuut  drożej o gr .  5£
Polędwicy wołowej  . . . . . .  —  12
Cielęciny pięknej f u n t ......................................—  8
SLopowiny pięknej f u n t  —  6 f
Wiep rzow iny  z skórką i słoniną . . —  10

tejże bez s k ó r k i .......................................—  8
Słoniny świeżćj  czyli bilu funt . . . —  16
—  tejże wyprawnej suszonej lub w ę

dzonej fun t. . ; . t .  . . - . 2 0

Szynki świeżej f u n t ...............................  gr-  —
Bułka lub rożek z pszennej mąki przedniej za 

grosz.  1 ma w a ż y ć .  . funt —  łut.  7
delto za groszy 2 ...............................  —  ,,  14
Chleba bochenek pszenno zytnego stołowego za 

groszy 3 ma .ważyć funt. 1 łut. — 
za groszy 6  . . . . „  2  —
za groszy 1 2 . . . , ,  4  „  —

Cblcba bochenek źytnego z czy
stej mąk : za  groszy 3 . ,, 1 >> 10

,, za groszy 6 ..............................  2  20
Chleba za groszy 12 . • • funt ć łui .  8

, ,  za groszy 24 . . . .  , ,  10 „  16
Chleba razowego bochenek za

grosz;  6  . . . . . „  2  „  28
za  groszy 1 2  „  5  2*

Placek solony za grosz jeden — f 5

Chleba prądnickiego z czyste! maki źytnćj bez do 
dć u iajęczm iennejbochene*  za złp. 1 powi
nien w a zv c  funtów 13 lu tów  4  a za każ- 
ej u u l  chleba przeważający ma bvć pła
cono po groszy  2 £.

Mąki pszennej marmoncka zwanej
miarka. . . . . . .  złp. 1 gr. 2

„  bołczanej . . . . . .  „  —  „  26
t , średniej . . . . .  . „  —  »  *8
i ,  pośledniej . . . .  i „  —  t> 12
, t  żytnćj w  najlepszym gatunku —  »» 2CJ
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Soli cenluar  wagi  berlińskiej . „  21 , ,  — 
,, fuut płaci się po . . . .  „  —  , ,  6

Piwa marcowego butelka dobrze zakorkowaua 
płaci się butelka groszy 5 (wyjąwszy piwo 
butelkowe wyrobu p, jenniego.  którego bu
telka o grosz jedeu nad t axę uchwałą Se
natu Rządzącego do N ru  7111 z roku 1833 
wydaną,  sprzedawać szynkarzom jest  dozwo
lona).

P iwa marcowego trzymającego gradusów 24 
Magiera,  beczka 36 garncowa u piwowara 
zł. 12 gr.  25,  piwa takiegoż u szynkarza 
garniąp gr.  16, kwar ta  gr.  4.

Piwa dubeltowego trzymającego 18 gradusów M a 
giera beczka 36-garncowa u piwowara ztp. 10 g r—  

„  u szynkarza  garniec . „  —  „  12
kwar ta  . „  —  „  3

Piwa f laszowego t rzymającego 12 gradusów 
Magiera beczka 36-garncowa u piwowrara 
zip.  5 g r .  —

,,  u szynkarza  garniec . , ,  — gr.  6
Świec rurkowych z czystego łoju funt , ,  28  

, ,  ciągnionych z knotami ba-
, ,  w e ł n i a n e m i ..........................  , ,  , , 2 6

Mydła dobrego taftowego . . , ,  „  22
Każdy handlujący artykułami n in ie j sząTaxą  

objętemi,  powinien mieć szale i wagi  lub miary 
sprawiedl iwe, i stęplem miasta opa t rzone ; a 
przekraczający przeciw powyższym przepisom, 
nietylko konfiskatą, ale nadto karami połicyjncmi 
skarconym zostanie.

W i a d o u i f l Ń c i  E a g r a a i c z t i r .

— P aryż  17 Lipca. —
Izba parów rozt rząsała dzis budżet wydat

ków na rok 1844.  P rz y  odejściu poczty roz
p rawy ogólne nie były jeszcze ukończone 

Vice admirał Maekau; k tóry wczoraj  p rzy
był  do Paryża,  udał się dziś w południe doTuil-  
leries dokąd król przybył  aby prezydować na 
radzie ministrów.  Mówią,  że ten admirał  c z y  
uił  niejakie trudności wprzyjęoiu wydziału ma
rynarki ,  przez co opóźniło się wydanie posta
nowienia królewskiego zawierającego j egonomi-  
nacyę.  Naczelne dowództwo sił raorsiucb ua 
morzu śródziemnem ma być teraz powierzone 
k o n t r  admirałowi Casy.

Pan Thiers wyjechał  nakomec do Lille, skąd 
niezwłocznie uda się do Londynu,  aby r o z m ó 
wić się z rozmaitymi politykami angielskimi, 
względem pewnych faktów tyczących sięhisto-  
ryi  cesarstwa.  Mówią,  że on bezpośrednio kor .

respóuduje z  xięciem Wellington w przedmio
cie wojny hiszpańskiej.  Pan Thiers chce usu
nąć wszystkie błędy jakie mogły wcisnąć się w 
kroniki  francuzkie.

Pan Jakób Rolhschild na kilka dni uda się 
do Aiexandryi ,  aby układać się z vice królem 
względem warunków znacznej pożyczki.

Baron Taylor  wyjechał  do Londynu,  j ak 
mówią z ważną missyą od króla Ludwika Filipa.

Żaden z ministrów nie będzie towarzyszył ,  
rodzinie królewskiej do zamau Eu.  Marszałek 
Soult  za kilka dni udaje się do dóbr swoich.

—  Londyn  18 Lipca  —

Dlngie rozprawy parlamenlowe nad stanem 
Irlandyi,  wykazały najsłabszy,  naj łatwiejszy do 
zranienia punkt gabinetu,  punkt w którym wę
zeł t rzymający razem rozmaj te jego  składowe 
części,  j e s t  najsłabszym, i j ak można było od- 
dawna obawiać się, za nadejściem gwał townych 
okoliczności,  ze rwać się musi.  Ubiegająca te
raz pogłoska o rozróżnieniu w gabinecie,  i k tó- 
rą dzienniki minisleryalne napróźno starają się 
zbijać, okazuje się niebezzasadną.; pewna jej z a 
sada j e s t  w historyi gabiuetu,  i w trudnem po
łożeniu W jakiem pierwszy minister znajduje się 
w obec Irlandyi.  Kiedy sir Robert  Peel po u- 
padku wigów miał tworzyć nowy gabinet,  wy-* 
brał  on na swoich kolegów nnjzuakomitszych 
mężów stronnictwa torysowsisiego, bez względu 
na różuość ich zasad, aby tylko ot rzymać sil 
nq większość w parlamencie,  bez której źadeu 
minister rządzić nie może,  Torysowie uciesze
ni, że na koniec dostali znowu władzę w swo
je  ręce,  chętnie zgromadzil i  się pod chorągwią 
swego naczelnika i jakkolwiek ujrzeli się zawie 
dziouemi przez jego liberalne środki,  bo Pe-el 
nie jes t  mężem któryby rządził  podług zasad 
stronniczych,  jednakże wspólna icli opozycya p o 
łączyła się p rzec iw ' wspólnym nieprzyjaciołom, 
wigom i radykalistom, w niezwyciężony zastęp,  
który,  chociaźjwzdychając,  głosował na korzyść 
dowódzcy.  Z jcdnej  st rony bowiem uznano,  żr 
ten dowódzca zawsze jcszi-ze więcej oszczędza 
interesa swego stronnictwa,  niżby to przeciw
nicy na jego miejscu czynili; z drugiej s t ro ny  
źe jego talent i cha rak te r ,  (wyjąw szy  może 
xięcia Well ington)  jedynie może jego  s tronni
ctwo przy sterze utrzymać.  Tym sposobem wi 
dziel iśmy przeprowadzenie więlkiob śmiałych 
środków przeszłorocznych posiedzeń; tym sposo
bem pojedyncze glosy,  któro w tenezas już pod
nosiły się w stronnictwie torysowskiem przeciw 
własnemu gabinetowi , s ta ły się n ie szkod l iwemi , 
przez owczasową jednośćgabinctn,  i przez wiel
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ką pa r l y ę ja k ą  onraia ł  w' parlamencie,  albowiem 
wszystkie odcienie s tronnictwa lorysowskiego 
miały swoich reprezentantów w tym gabinecie. 
Ale z początkiem tegorocznych posiedzeń p o w 
stały dla pierwszego ministra trudności,  których 
usunięcie cnusialo go postawić w prostej oppozy- 
cyi względem wielkiej części jego s t ronnic twa,  
i tych jego kolegów którzy z tej części pocho
d z i .  Przywrócenie spokojności w wzburzonej 
na nowo przez 0 ’Connella Irlandyi,  to było t r u 
dnością,  a stronnictwo łorysowskic w tym kra- 
ju  i gorliwi torysowie Lyndhurst ,  Stanley,  sir 
J .  Graham w gabinecie,  zawadą,  przeszkadza 
jącą usunięciu tej trudności.  D latego  niespra 
wiedl iwem zdaje nam się ganić sir RobertaPeeł  
i zaprzeczać mu z dolności rządzenia,  za to 
źe t rwa w bezczynności  względem Irlandyi,  j e s t  
to bez wątpienia smuluem dla tego kraju,  nic 
niepodobieństwem jest  dla sir Reberla Peei w y 
stąpić z wlaściwemi środkami,  i j uż  on wiele 
czyni,  że przez nieczynność swoję opiera się 
swoim przeciwnikom w gabinecie. Jego pali - 
t ) k ą  względem Irlandyi jest,: »BązstronnoŚć i 
sprawiedl iwość dla tego kraju,■» jak on to przy 
każdej okoliczności oświadcza,  ale źe ta polity
ka zasadza s i j  tylko na słowach,  iźe l r landya 
nie może używać w zupełuości dobrodziejstw 
zapewnionych jej  przez akta unii i emaaeypa-  
«yi katolickiej,  to pochodziz nieprzyjaznej  poli
tyki  ul t i aturysów,  którą wyjaśuia oświadczona 
przez sir James Graham zasada, że już dość po
czyniono nstąpień dla Irlandyi. Tym sposobem 
da się wyt łumaczyć nicczyniios;ć pierwszego mi
nistra,  tym sposobem nieukonteutowanic j egoko-  
legów z powodu tej nieczymmści staje sięnatu-  
ralnein, tym sposobem daje się nakoniec prze
widywać wypływające z lego rozróżnienie i 
rozdzielenie gabinetu.

—  M adryt 17 Lipca —
Wczoraj  z rana Madryt  został ogłoszony 

w stanie oblężenia,  ponieważ jenerał Aspiroz 
podstąpił pod miasto na milę odległości. Jego 
główna kwatera jest  w U as,as. wiosce o dwie 
mile z ląd odieglij .  Onegdaj przesłał on tu te j 
szemu ajuntamienlowi depeszę, w której obja
wił życzenie,  aby me przyszło do rozlewu krwi 
i zeby stolica przyłączyła .się do poruszenia ca
łego narodu.  Zarazem oświadczył on żc cz łon
kowie municypiilności i j uuly,  głowami swemi 
odpowiadać będą za spokojność miasta i bezpie
czeństwo tudzież pozostanie królowej  w Madry- 
cie Małe oddziały wojska wysiane la owa
l n i e  nieprzyjaciela,  przeszły do mego,  i wszy- 
®,cy oł iceiowie tutejszej  jazdy iBrtyleryi ,  poda- 
1 się do dymissyi ,  rów nie j a k  ca ły  sztab g łów

ny,  tak; źe jenerał-kapi tan San Miguel i guber 
nator Lemmer ie ,  widzą się zupełnie opuszczo* 
nenii.

Tymczasem wczoraj  z rana dowiedzieliśmy 
s ię ,  źe rejent  w dniu 7 z wojskiem swojern 
wyruszył  z Albacete do Rouillo, i swoję g łów
ną kwate rę  zamierzał  przenieść do Valdepenas 
na wielkim gościńcu prowadzącym do Andalu- 
zyi.  Zarazem mówiono,  źe on przesłał  j e ne 
rałowi Seoane rozkaz maszerowania do Mądry,  
tu i przyprowadzenia królowej i infantki do nie
go do Valdepenas, aby on mógł udać się z n ie 
mi do Kaayxu.  Mówią źe tutejsza junlc w ię k 
szością 7 głosów przeciw 5 postanowiła dopo- 
módz do wykonania tego piani;, i ta pogłoska 
tern więcej  zdawała się być uzasadnioną,  po
n ieważ wczorajsza Gazeta  oświadczyła,  źe j e 
śliby tego okoliczności wymaga ły,  królowa w 
wśród jasnego dnia pod eskortą gwardyi  n a r o 
dowej wyjecizie z Madrytu.  Królowa którą do 
tego przygotowano,  oświadczyła ze łzami,  źe 
ją  chyba zwuązaną, przemocą wyprow adzą z jej  
pokojów. Ciało dyplomatyczne nie wyłącza jąc 
nawet  posła angielskiego, -zamierza protestować 
przeciw przymuszonemu wyjazdowi  królowej.  
Wczoraj  w ieczorem o godzinie 10 jenerał -kapi-  
tan zgromadził  wszystkich oficerow milicyl na 
rodowej i zapytywał  ich,  czy mogą liczyć na 
swoich podwładnych,  co do utrzymania spokoj
ności, ponieważ jego oficerowie opuścili go. Od
powiedź miała być zadowalającą.

Mniemano źe r ejent  zamierza ntorować so
bie drogę do Kadyxn.  Prawdopodobniejszćm 
jest ,  źe on stanął  w Mancha, aby w razie po
trzeby mógł z wojskiem swojern obrouić stoli
cę od grożącego jej niebezpieczeństwa.  Vati 
Ilalen był w dniu 7 w Carmona i maszerował  
ku Seyilli,  któ-a postanowiła s i ę w  stanie obro
ny.  Comba miat zostać odparty przez ju n ty  
Grenady i Malagi. Narvaez  w dni u 9  z  r ana  
zajął  GalaiayuL. Seoane w  dniu 7 przybył z 5 
batalionami i 3 szw adronami do Saragossy,guzie 
w dn.ii 9  spodziewano się jenerała Zurbauo z 
12 batalionami i ti szwailronam..  Obaj c i j e ne -  
r a ł o e i e  mćJi  dziś ku Calatayud postąpić.

W  nocy dnia 9 byliśmy tu w wielkiem nie
bezpieczeństwie.  \V magązynie obok Muzeum 
obiazów znajduje się 1 Ś0  centnarów proebu.  
Kilku spiskowych cliiało lej nocy podłożyć tam 
ogień Na szczęście zamiar  len dusć wcześnie 
został odkryły.

M adryt 13 Lipca . Wczoraj  o godzinie 9  
z r ana,  przybył tu w największym pośpiechu 
patrol j azdy gwardyi  narodowej z wiadomością 
że  woisko jenerała Aspiroz zbliżyło się do mia
sta na pół f. li. Za r az  uderzono j enerał  mars*
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wys trze lona nn alarm; i zwołano milieyę naro
dową do broni na miejsce zebrania się. Kilka 
batalionów, oddział jazdy i kilka baleryi,  posta
wiono przed pałacem królowej,  i zamknięto pro
wadzące do niego ulice. Tak nazwana junta 
ocalenia,  tudzież opuszczony przez wojsko j e -  
nerał -kapi tan,  odbywali ciągje posiedzenie w 
gmachn pocztowym przy Pnerta doi Sol, i kil? 
ka batalionów miiic-yi narodowej  zk: lku dzinlar 
mi zajęły to miejsce.  Reszta gwardyi ł a r o d o 
wej  rozstawioną została w. Prado,  aż do bramy
Antocha.  W  lej postawie oczekiwano ataku nie
przyjaciela.  A le  nte zdaje się, żeby jenerał  
Asjńroz chera4 szturmem wejść do miasta,  w 
klórem zostaje królowa,  i przed którego mura- 
mi w roku 1827 pretendent cofnął się z armią 
20 ,000  żołnierzy.  Planem [jego jest prędzej 
znużyć obywatpJi Madrytu wyzyWarnami,  odciąć 
im dowozy,  (nawiasem mówiąc, rena wszelkich 
potrzeb życia już się \r trój na aóbpodniosła),  i przez 
to spowodować'  spokojną ugodę,  jeśli  tymczasem 
rejent  oie przyjdzie im w pomoc z swoim nie
zwyciężonym pałaszem. Wczoraj  wieczorem 
przekonano się istotnie, żc nieprzyjaciel,  który 
wprawił  miasto w przestrach,- składał się z rc- 
konsensu dwudziestu' ludzi .  Polowa rnilicyi na 
rodowej powróciła następnie, do swoich miesz
kań,  [i dzi panuje tu największa spoknjność,  
dziwny >. idob przedstawiło wczoraj  przeszło 20 0

oficerów "armii,  którzy przez cały dzień bez* 
czynnie przechadzali się po ulicach podawszy 
swoje dymissye.  Aa wet  wychowańey tutejszej ■ 
szkoły wojskowej ,  ogłosili się przeciw rządowi'  
i ponaj większej części opuścili gmach w którym 
zamieszkiwali"

P R Z Y J E C H A L I  D O  KRAKOWA.

Od. dnia 1 do dnia 2 Sierpnia.

H m h o w ic c k a  U elenn  Lr. , S tanow sk i  S t m i s ł a w  ob,« 
P a r y s  Leopold  o h . ,  J o r d a n  I fc rn io laus  o h . ,  Lcducliow 
slii M ieczysław  o h . ,  G rzy b o w sk i  S t a n i s ł a w  oh . ,  K r y 
nicka T eo d o ra  oh ,  z Po lsk i ;  —  Cieekiewicz  W o jc i e c h ,  
S inalezew ski  M arce ll i ,  S z a  Drawski A n to n i ,  Poklękow- 
ski Jó z e f ,  Ł ąc t i i  T e o d o r ,  O dó lsk i  J ó z e f  o h . ,  T rau h i . ' '  
W i l e h e ln i ,  W ą t o r t k i  o h . ,  z G a l i c j i .

fKyjechali z Krakowa
i
Zrilawslii Ju l ian  oh..  Lenarlowicz Teofil. Sckultn 

J a o ,  Mieroszcwuki August oh.,  Jo rdan  Jnn  oh., Ja- 
slrzęhslii Wojciech'ol>., Dąbrowski Teofil oh., Zngór 
skn Jozefa oh.,  do Polski;  — Zieliński Apolinary- 
Lewieeka Wilefcelmiua oh.,  Lewkowicz Felicyan, Lu. 
hoński Ja n  oh., Twardzicka Alina, K c s t . r  Konstan
ty, Somincr August  oh . ,  do G a l ic y ;  — Itrcyer,  K a r 
ni.'.hu Teofila baronowa, Rieiuojewskh I l . l en a  ohv do 
r i u s s  ‘

N r  o . 1457,
P R E Z E S  S ^ D D  WYZŚ-EGC

W olnego Niepodległego i  ściśle Neutralnego  
M iasta Krakowa i  Jego Okręgu.

W  myśl ar t .  118 kodexu cywilnego ,  poda 
j e  do publicznej wiadomości ,  iż Trybuna ł  W o l 
nego Miasta Krakowa wyrokiem w dni t  7 K w ie 
tnia  1843 r. zapadłym Ja na  Kaniego Kleina i 
Józe fa  Mdsta za nieprzytomnych uz na ł ,  a na 
s tępnie  Magdaleuę. Klein,  w myśl a r t .  111 K.  
G. w  temczasowe posiadanie majątku tycLźe 
nieprzytomnych po złożeniu stosownej rękojipi 
wprowadzić  postanowił .

Kraków d. 13 Lipca 1843 r.
R j RTYNOWSKI.

(3 r . )  A.  G ielułtowski Sekr .

~Nro '.“ 03.
TRYBUNAŁ.

W olnego N iepodległego i  ściśle Neutralnego  
M iasta Krakowa i  Jego Okręgu. 

W z y w a  sukcessorów ś. p. Franciszka Stum- 
me ra  ,  aby w terminie miesięcy 3  z udowodnie

niem praw do kwoty zł .  24 tytułem k a u c y i , 
w  sporze przeciw inassie Antoniego Kłosow
skiego przez tegoż Franciszka Stummrra zioźo- ■ 
nej , do Trybunału zgłosili s i ę ,  w przeciwnym 
bowiem razie skarb publiczny w posiadanie tćj 
uiassy wprowadzonym zostanie.

Kraków d. 24  Lipca 1843 r
Sędzi? R e zy du j ący .  X  

C z e r n i c k i .
(2 r 0 ______________  Lasocki Sekr.

N o t a r y u s z  P u b i c z n y .
W olnego M iasta K rakor a i  Jego Okręgu.

Zawiadamia Publiczność, iż duia 10 Sierpnia 
r.  b. o godzinie 4 z południa w kamienicy pod 
L .  3 i 1 w ulicy Sw.  Anny stojącćj,  sprzedane 
będzie przez publiczną ńcylacyą fortepiano wie
deńskie w  massie ś. p. J an a  l i r .  Parysa  znaj
dujące się za goiow? srebrną monetę,  w sku
tek poleceń przez W .  Trybuna t  dnia 28  Czerw
ca i 23 Lipca 1843 r. N.  2970 i 4341 wydanych.

Kraków dnia 1 Sierpnia 1843 r.'
Marcin Strzelbicki Not.  PubL


